Nr. 151 (7033) M 


WARSZAWA, PONIEDZIAŁEK 24 MAJA 1937 r. 


NIECH ŻYJE RZĄD 


ROBOTNICZY 
i WŁOSCIAŃSKI 


REDAKCJA 


ADMINISTRACJA 


przyjmuje interesantów od 12 i pół 
do 2-ej po południu. 


Za zwrot rękopisów Redakcja nie odpowiada W 


czynna od 9—5 bez przer- 
wy, w soboty do 3 popok. 


EMINEMA KASĄ czynna od 12 do 2-ej. SEEE 
REZ POTTER RY KDE TYCDAEA KODACH 


Cena numeru $O groszy 


Warunki prenumeraty: w 
Oddziały: „NAPRZÓD“ Kraków, ul. Sw. Tomasza 11-a 


Ceny ogłoszeń: 2a wiersz wysokości 1 milimetra w tekście gr. 
Ogłoszenia tabelaryczne o 50 proc. 


ROK XLI 


CENTRALNY 


"ORGAN 
PROLETARJUSZE WSZYSTKICH KRAJÓW ŁĄCZCIE SIĘ! 


Wydawca: Rada Naczelna P. P. S. 


Warszawie z odnoszeniem miesięcznie zł. 2.50, bez odnoszenia zł. 2.20 na 

„GAZETA ROBOTNICZA” Katowice, ul. Teatralna 12. 

„ROBOTNIK RADOMSKI" Radom, ul. Kelles-Krauza 1. 

50, zwyczajne 40, nekrologi do 60 mm. gr, 20, powyżej 60 mm. 

drożej. Układ ogłoszeń tekstowych I zwyczajnych 6-szpaltowy. Za treść ogłoszeń Redakcja nie odpowiada 
ESEU mE 


„ŁODZIANIN** Łódź, Al. Kościuszki 29. 
ROBOTNIK POZNAnSKO-POMORSKI” Poznań, ul. Stroma 24 
gr. 30,drobne za wyraz 20 gr. Poszukiwanie I zaofiarowanie pracy bezpłatnie 


OPŁATA 


DYREKCJA 


srra 
POCZTOWA UISZCZONA GOTÓWKĄ. 


NIECH ŻYJE 


SOCJALIZM! 


m 
WARSZAWA, UL. WARECKA NR. 7 
REDAKCJA — tel. 5.06-70 


— 2.20-13 


ADMINISTTACJA — 5.13-80 
DRUKARNIA — 2.76-43 
KONTO CZEKOWE W P.K.O. 175 


Pocztowe Przekazy Rozrachunkowe 
Urząd Pocztowy Warszawa I Kartoteka N. 117 
SERDAL E EE EETAS E 


Cena numeru O oroszy 


prowincji miesięcznie zł. 2.50, zagranicą zł. 5.60. Za zmianę adresu 50 gr. 
„ROBOTNIK PIOTRKOWSKI" Plotrków Tryb. ul. Piłsudskiego 64 


Wielka manifestacja pralatariatu Warszawy Z Hiszpanii 


na rzecz Hiszpanii Ludowej 


Wczoraj o godz. 11 przed połu- 
dniem odbyło się w Warszawie w 
sali przy ul. Karowej (Teatr Re- 
wia) przy pełnej po brzegi sali, li- 
czącej zgórą 1.700 miejsc, sprawo- 
zdanie z pobytu ttow, A. Zdanow- 
skiego i W. Altera w Hiszpanii. 

Zagaił i przewodniczył tow. Za- 
remba.  Odśpiewano Czerwony 
Sztandar. Rozległy się z całej sali 
okrzyki „Niech żyje Ludowa Hisz- 
pania“. 

Pierwszy przemawiał tow. Zda- 
nowski, kreśląc znaczenie między 
narodowe wypadków w Hiszpanii, 
obecną sytuację wojenną, oraz za- 
poznając zgromadzonych z wyglą- 
dem i życiem Barcelony, Walencji 
i Madrytu. Stwierdził na podsta- 
wie własnych obserwacji, że wojen 
na pozycja Hiszpanii republikań- 

"skiej jest MOCNA. 


"Tow. Alter omówił poglądy na 


stosunki wewnętrzne przedstawi- 


cieli różnych ugrupowań zawodo- 
wych i politycznych Hiszpanii. Po- 
nadto wyjaśnił przebieg ostatniego 


daru zebranie zostało zakończone 
o godz. 114 popoł. 
Do tej pięknej manifestacji jesz- 


przesilenia gabinetowego oraz nie | cze wrócimy. 


dawnych wypadków w Barcelonie, 


Sala z napięciem . słuchała obu | 


mówców, przerywając je żywo 0- 
krzykami i oklaskami. 


Widać było, że wojna domowa 
w Hiszpanii jest najbardziej gorą- 
co przeżywanym wydarzeniem 
chwili obecnej. 

Zakończył zebranie tow. Zarem- 
ba. Nawiązał do obecnej sytuacji 
politycznej w Europie i w Polsce, 
łącząc sprawę demokracji hiszpań 
skiej z walką ludu polskiego o de- 
mokrację, o nowe demokratyczne 
wybory. Na'jego wezwanie sala 
powstała i uczciła jednominutową 
uroczystą ciszą ofiary wojny domo 
wej w Hiszpanii. 

Odśpiewaniem Czerwon. Sztan- 


(wałlowne burze w Malopolste 


Grad wielkości kurzego jaja w Jaworznie 


CHRZANÓW, 23 maja. (PAT). 
Dziś popołudniu nad powiatem 
chrzanowskim przeszłą gwałtowna 
burza z piorunami, ulewnym desz- 
czem i gradobiciem. Nad Jaworz- 
nem nastąpiło oberwanie chmury. 
Strumienie wody deszczowej pod- 
myły tor kolejowy Chrzanów - Ja- 
worzno na 19-tym klm. Koło By- 
czyny na przestrzeni kilkudziesię- 
ciu mtr. Szczególnie groźny grad, 
wielkości kurzego jaja, padał w Ja 
worznie, wybijając szyby w wielu 
domach między in. w budynku sta- 
cji kolejowej w Jaworznie. Pola i 
ogrody dotkliwie ucierpiały. W By 


Kraków bez światła 


KRAKÓW, 23 maja. (PAT). Pa- 
nujące od kilku dni upały osiągnę- 
ły dziś w Krakowie punkt kulmina 
cyjny. W południe zanotowano w 
słońcu 40 st. C. W godzinach po- 
południowych przeciągnęła nad 
miastem į okolicą w szerokim pro- 
mieniu burza z piorunami, gradem 
i ulewnym deszczem. Burza ta wy 
rządziła wiele szkód. M. jn. piorun 
uderzył w gromochron na wieży 


czynie i Jeleniu grad wyrządził 
mniejsze szkody. Nad Alwernią 
przeciągnęła również gwałtowna 
burza, w czasie której połączenia 
telefoniczne zostały zerwane. Na 
przestrzeni Zabierzów - Rudawa 
woda z okolicznej rzeczki Brzezin- 
ki podmyła tor kolejowy, wstrzy- 
mując komunikację. W dalszym 
ciągu w powiecie pada deszcz. Rze 
ka Przemsza silnie wezbrała. Pod- 
niósł się również stan wód na in- 
nych rzekach w powiecie. Władze 
administracyjne wydały zarządze- 
nia ochronne. 


Mariackiej w Krakowie, nie czyniąc 
zresztą żadnej szkody. Piorun ude 
rzył dwukrotnie w kabel doprowa- 
dzający elektryczność z Jaworzna 
do Krakowa, pozbawiając miasto 


Tow. Zdanowski w szeregu artykułów 


omówi jeszcze w naszym piśmie swe | 


wrażenia z Hiszpanii. 


Ożywione walki na wszystkich frontach 


MADRYT. (PAT). Komunikat o- 
ficjalny głosi, że na froncie cen- 
tralnym trwała przez cały dzień 
wczorajszy wymiana strzałów, bro 
ni maszynowej i granatników. Ar- 
tyleria rządowa zniszczyła kład- 
kę, którą powstańczy  przerzuciii 
przez rzekę Mananares. Artyleria 


0 demobilizacje zbrojeń 


moralnych 


WASZYNGTON. (PAT). Sekre- 
tarz stanu Hull wygłosił dziś przez 
radio przemówienie, w którym we 
zwał narody do demobilizacji 
swych zbrojeń moralnych, polity- 
cznych, wojskowych i ekonomicz- 
nych. Mówca błaga narody, by u- 


nikały zarządzeń, prowadzących 
do samowystarczalności i Odosob- 
nienia od reszty świata. Zamiast 
odosobnienia Hull zaleca poprawę 
stosunków międzynarodowych, 0- 
partą na przyjaźni, współpracy i 
uczciwości. 


Rozmowy austriacko-Szwajcarskie 


WIEDEŃ, 23 maja. (PAT). Ko- 
munikat urzędowy wydany dziś po 
rozmowie min. Schmidta z Prezy- 
dentem Szwajcarii Motta stwier- 
dza, że odbyła się ona w duchu jak 
najdalej idących równorzędnych 
interesów i serdecznej tradycyjnej 
przyjażni, jaka łączy oddawna oba 


kraje sąsiedzkie. Przedmiotem roz- 
mowy była obecna sytuacja polity- 
czna Europy, oraz dokładne omó- 
wienie zagadnień obchodzących 
bezpośrednio Austrię i Szwajcarię. 
Serdeczna į otwarta wymiana zdań 
wykazała zgodność poglądów. 


Manewry dyplomaiyczne Włodi 


spaliły na panewce 


W wiedeaskich kołach politycz- 
nych, które z zainteresowaniem 
śledzą etapy podróży i rozmowy 
austr. min. Schmidta z mężami 
stanu zachodu, oraz reakcje prasy 
zagranicznej, wynik rozmów oce- 
niany jest bardzo pozytywnie. 
Aczkolwiek nie przyniosły one for 
malnie żadnych zobowiązań, przy 
rzeczeń, ani gwarancyj ze strony 
mocarstw zachodnich, tym nie 
mniej wzbudziły one nad Sekwa- 
ną i Tamizą należyte zaintereso- 
wanie i zrozumienie powagi poło- 


na kilka minut prądu. Według na- |żenia Austrii i problemu naddunaj 
deszłych wiadomości, pod Alwer- | skiego. Wskutek tego, aczkolwiek 


nią podmyty został tor kolejowy, 
co spowodowało przerwę w komu- 
nikacji. 


Z Kongresu 
Miedz. Związku Wydawców Pism 


WIEDEŃ, 23 maja. (PAT). Dziś 
zakończył prace swoje 5-ty kon- 
gres f. i. a. d. c. j. (Międzynarodo- 
wy Związek Wydawców i Dyrek- 
torów Pism), w którym jako dele- 


e ø „ iE 
„Tydzień Dziecka 
„Tydzień Dziecka“ (22—29 b. 
m.) inaugurował przemówieniem 
przez Radio min. op. społ. Zyn- 
dram Kościałkowski, w którym m. 
in. zapowiedział, że w sezonie bie 
żącym na kolonie letnie dla dzieci 
przeznaczono ok. 5 mil. złotych, 


gat polski brał udział dyrektor Pol 
skiego Zw. Wydawców Pism i Cza 
sopism p. Kauzik. Obecny kongres 
stał pod znakiem licznych projek- 
tów wysuniętych ze strony Polski. 
Wielkie zainteresowanie wzbudził 
referat delegata polskiego, dotyczą 
cy ułatwień dla pracy na polu te- 
ie-komunikacji, W wyniku dysku- 
sji, wybrano przewodniczącym spe 
cjalnej komisji tele - komunikacyj- 
nej delegata palskiego. Ze strony 
polskiej wysunięto również sprawę 
międzynarodowej karty legityma- 
cyjnej oraz sprawę rektyfikacjj fał 
szywych informacyj, 


zarówno Austria, jak i Węgry nie 
odeszły formalnie od osi Rzym — 
Berlin, tym nie mniej uzyskały nie 
wątpliwie większą swobodę tu- 


chów w ramach protokułów rzym- 
skich. W związku z tym, wyraża- 
ne są poglądy, że ostatnie rozmo- 
wy hr. Ciano w Budapeszcie mia- 
ły na celu storpedowanie pewnych 
posunięć min. Schmidta na zacho- 
dzie, oraz pewne rozluźnienie za- 
akcentowanej ostatnio spoistości 
austriacko - węgierskiej, będącej 
wynikiem pewnej zmiany układu 
sił i wpływów w Europie środko- 
wej. Równocześnie w kołach poli- 
tycznych dopatrują się pewnej łą- 
czności pomiędzy rozmowami min. 
Schmidta a ostatnią mową Krofty, 
zawierającej ciepłe akcenty wobec 
Austrii i Węgier. Te ostatnie uwa 
żane są jako przeciwdziałanie ma- 
newrom hr. Ciano w Budapeszcie. 


DEDERE PE RCD A TE KS AOO ETOWE TEZY KON ZACZAD W POTOPIE NE ZIANI CZIIA ŚCIE 


Ku czci Stanisława Bechi 


RZYM, 23 maja. (PAT). Amba- 
sador R. P. przy Kwirynale dr. Al- 
fred Wysocki wyjechał w dniu dzi 
siejszym do Florencji, gdzie na za- 
proszenie włoskiego związku ocho- 
tników wojennych weźmie jutro u- 
dział w uroczystym złożeniu hołdu 


Zmarł Rockefeller 


NOWY JORK. (PAT). W m. 
Dayton Beach na Florydzie zmarł 
w wieku lat 98 John Rockefeller. 
Zmarły był jednym z  najbogat- 
szych ludzi świata i znanym filan- 
tropem, który m. in. założył funda- 
cję swego imienia. 


pamięci włoskiego pułkownika Sta 
nisława Bechi, rozstrzelanego w r. 
1863 we Włocławku za udział w 
powstaniu styczniowym. Uroczys- 
tość odbędzie się przed tablicą pa- 
miątkową, wmurowaną ku czci 
płk. Bechi w r. 1882 w klasztorze 
Św. Krzyża przez grono polaków 
ilorenckich. 


Kłopoty hitlerowskie 


Namiestnik Rzeszy w Saksonii 
wydał rozporządzenie, zakazujące 
młodzieży do lat 17 udziału w pu- 
blicznych imprezach tanecznych. 

Widać wychowanie totalne przy 
nosi gorzkie owoce. 


powstańcza ponownie ostrzeliwała 
stolicę, powodując spustoszenia i 
ofiary ludzkie. Na froncie baskij- 
skim koncentracja powstańców zo 
stała rozproszona ogniem  artyle- 
ryjskim z ciężkimi dla nich strata- 
mi. W Austurii trwała kanonada 
pod Oviedo, a także ostrzeliwano 
stanowiska powstańców pod -lla- 
ma. Na froncie południowym woj- 
ska rządowe dokonały natarcia w 
kierunku Grenądy. Pomiędzy wy- 
suniętymi placówkami trwa oży- 
wiońa wymiana strzałów. 


OSTRZELIWANY POCIĄG. 


PARYŻ. (PAT). Havas donosi z 
Bilbao, że samolot powstańczy 0- 
strzelał z karabinu maszynowego 
pociąg pasażerski, który odszedł z 
Bilbao o godz. 13.ej. Maszynista 
zatrzymał pociąg dopiero w chwi- 
li, gdy samolot zrzucił bombę. 
Wszystkie wagony mają ślady po 
cisków. Jest 8 rannych, w tym je- 
dna kobieta. 


„KONTROLA* BRZEGÓW 
DZIAŁA... 

WALENCJA, 23 maja. (PAT).— 
Ministerstwo obrony narodowej ko 
munikuje, że wczoraj o godz. 6-ej 
z rana jeden z włoskich okrętów 
wojennych, sprawujących kontrolę 
brzegów hiszpańskich, zatrzymał 
na wysokości Mongat hiszpański 
statek handlowy. 4 samoloty rzą- 
dowe niezwłocznie pośpieszyły na 
pomoc zatrzymanemu statkowi. Na 
widok samolotu okręt włoski od- 
płynął, zaś statek hiszpański pod 
eskortą samolotów bez przeszkód 
przybił do portu przeznaczenia. 

KOMUNIKAT POWSTAŃCÓW. 


SALAMANKA, 23 maja. (PAT). 
Główna kwatera powstańcza ko- 
munikuje, że masyw górski Santa 
Lucia o obszarze 48 km. kw. zos- 
tał zdobyty od północy przez od- 
dział gen, Cayuela, zaś od połud- 
nia przez oddział gen. Alonso. Ma- 
sywu broniło 14 batalionów mili- 
cji. 3 bataliony się jeszcze bronią, 
lecz są całkowicie otoczone. 


We Francii 


aremme usiłowania faczysiów 


Koncepcja utworzenia 


wódcę francuskiej partii ludowej, 
Doriota, zaczyna przybierać obec- 
nie realne kształty. Na skutek ape- 
lu Doriota odbyło się wspólne ze- 
branie przedstawicieli Federacji 
Republikańskiej Partii Narodowej 
i Społecznej, Partii Agrarnej i Fran 
cuskiej Partii Ludowej, na którym 
stwierdzono konieczność utworze- 
nia wspólnego frontu wszystkich 
partyj antymarksistowskich przy 
równoczesnym pozostawieniu każ 
dej partii zupełnej niezależności w 
zakresie doktryn programowych i 
propagandy. Zasadniczo przychył- 
ne stanowisko zajęło wobec „Fron 
tu Wolności” malutkie ugrupowa- 
nie t. zw. Francuska Partia Rady- 
kalna. Natomiast Francuska Par- 
tia Społeczna płk. de la Rocque, 
zgadzając się zasadniczo na konie- 
czność wspólnego przeciwstawie- 
nia się partiom marksistowskim, u 
zależniła jednak rozpoczęcie roko- 


Okopy reakcji u f 


PARYŻ, 23 maja. (PAT). Dele- 
gacja robotników francuskich za- 
kładów Bat'y złożyła prefekturze 
departamentu Mozeli protest, do- 
magając się nie przyjmowania z 
powrotem do pracy zwolnionych 
E EE IO SAY AKA TO 


Spalił się las w Wildze 

GARWOLIN, 23 maja. (PAT). 
W lasach, należących do osiedla 
klimatycznego Wilga nad Wisłą, z 
niewyjaśnionych dotychczas przy- 
czyn, powstał pożar, który strawił 
kilkadziesiąt ha lasu niskopienne- 
go. Po energicznej całodziennej ak 
cji ratowniczej okolicznych oddzia 
łów straży ogniowej i ludności, po- 
żar zdołano zlokalizować. Straty 
są duże, 


„Frontu jwań w tej sprawie od uprzedniego 
Wolności“, wysunięta przez przy- - jej o tym, jakie 


partie į osobistości będą reprezen- 
towane w tych rokowaniach. Fran 
cuska Partia Społeczna, udzielając 
pełnomocnictw dwum swoim. przed 
stawicielom do ewentualnego re- 
prezentowania jej w tych rokowa- 
niach, zastrzegła się jednak rów- 
nocześnie, że fakt ten zupełnie nie 
oznacza jej przystąpienia do „Fron 
tu Wolności”, lub jakiejkolwiek in 
nej grupy o charakterze politycz- 
nym. i 

Koncepcja „Frontu Wolności“ 
spotkała się z nieprzychylnym u- 
stosunkowaniem się partii centro” 
wych, które albo nie odpowiedzia- 
ły dotychczas na apel Doriota, albo 
jak Partia eDmokratów Ludowych, 
dały odpowiedź negatywną. Nie u 
dzieliły też odpowiedzi Partia Ra- 
dykalna oraz Unia Socjalistyczna 
i Republikańska, do których Do- 
riot również wystosował odpowie 


dnie zaproszenie. (PAT.). 


tj W Panin 


neralnej Konfederacji Pracy. 
Protestujący motywują swą pro 

śbę tym, że działalność Generalnej 

Konfederacji Pracy w Zakładach 


Baty wykraczała poza ramy zawo 
przechodząc na teren polity, 


k robotników, należących do Ge 


czny (!). 


Janusz Warnecki 
dyrektorem Teatrów Lwowskich 


Uchwałą zarządu miejskiego m. 
Lwowa Janusz Warnecki, obecny 
dyrektor Teatru Letniego w War- 
szawie otrzymał dzierżawę miej- 
skich teatrów lwowskich na sezon 
1937—38. 


Katolicyzm - nacjonalizm - kapitalizm 


Sprzeczności w ideologii „narodowej“ 


fesi przyjrzymy się ideologii 
endeckiej (starej endecji), dostrze 
żemy bez trudu, że głównymi fi- 
larami — oprócz wysuniętego 0- 
beznie na czoło, na front antyse- 
mityzmu — są nacjonalizm i kle: 
rykalizm; a w cieniu, umyślnie w 
cieniu, stoi.trzeci filar — kapita- 
izm (patrz i prace prof. Rybar- 
skiego). Powtarzamy — mowa o 
starej endecji. ONR zaś obu ga- 
tunków zachowuje naturalnie (i 
wzmacnia) nacjonalizm i kleryka- 
lizm, natomiast próbuje przykryć, 
à la hitleryzm, swe zasadnicze ka- 
pitalistyczne stanowisko pewną 
„socjalną* demagogią. Ale faszy- 
stowska rzekomo „socjalna“ de- 
magogia tego typu posłużyła w 
Hitlerii tylko do umocnienia kapi- 
talizmu. 

Takie są trzy filary. Razem z an 
tysemityzmem i dążeniem do faszy 
stowskiej przebudowy ustroju po- 
litycznego stanowią istołę „ńaro- 
dowej“ ideologii. 

Nie ulega wątpliwości, że te e- 
lementy „narodowej“ ideologii są 
w zasadniczej sprzeczności mię- 
dzy sobą. I tylko codzienna, na- 
trętna, wytężona „narodowa“ de- 
magogia maskuje trochę te sprze 
czności. Wskażemy na niektóre. 


„NARÓD" A KAPITALIZM. 


„Narodowcy* ‘wszystkich odcie 
ni podkreślają konieczność zwar- 
tości w narodzie, — zwartości, 
„rozbijanej* przez „marksistów* 
Ale jaka może istnieć zwartość 
„narodowa“, skoro istnieje kapi- 
talizm, skoro istnieją miliony bez 
robotnych, skoro wieś w strasznej 
nędzy? Naturalnie, demagogia na 
temat zdobywania „żydowskich 
straganów“ trochę zwierzchu przy 
krywa tę zasadniczą „antynomię" 
(sprzeczność), ale niemniej prze 
to pozostaje ona nadal. Kto mó 
wi szczerze „Naród“, ten nie mo 
że jednocześnie mówić  „kapita- 
lizm“. Kapitalistyczne „nastawie: 
nie“ powinno wyłączać nastawie 
nie „narodowe“, bo kapitalizm 


tości narodu, musi walczyć z ka: 
pitalizmem — taka jest logika rze 
czy. Zwłaszcza dziś, gdy spusto - 
szenia kapitalistyczne są straszne 
(kryzysy, bezrobocie, masowa pro 
stytucja, niszczenie organizmów 
dziecięcych etc.). 

Mądrzejsi obrońcy kapitalizmu, 
zwłaszcza w faszystowskim obó- 
zie wprowadzają tedy pewne „ko: 
rektywy” (poprawki) do kapitali 
zmu. Widzimy to np. u ONR'ów. 
Ale to sytuacji nie zmienia, alba 
bardzo mało. W książce Neumar- 
ka (niem.) „Nowe ideologie poli: 
tyki gospodarczej” zarejestrowa: 
ne są te „korektywy*, np. pojma 
wanie prywatnej wiasności, jako 
„funkcji społecznej”, obowiązko- 
wa filantropia (w rodzaju „pomo- 
cy zimowej”) etc. Ale kapitalizm 
pozostaje dalej, gdyby nawet stra 
cit „anłyetatystyczny" charakter, 
akcentowany przez prof. Rybar- 
skiego. 

KAPITALIZM 1 KATOLICYZM. 

Sprzeczność zasadnicza, jeśli 
tylko katolicyzm rozumiemy w 
znaczeniu rzetelnego, konsekwent: 
nego chrześcijaństwa. Jest to ta 
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sprzeczność, nad którą boleją co- | 


raz bardziej szczerzy chrześciją: 
nie, w rodzaju np. Bierdiajewa. 
Jakież to, powiadają, „chrześcijań 
stwo”, które akceptuje ustrój, 0- 
party na wyzysku, na nędzy ludz 
kiej, na poniewierce dzieci, na 
strasznych wojnach? Naturalnie, 
nasi „katolicy“ - endecy nie chcą 
widzieć tej sprzeczności! A i ONR 
jakoś dziwnie łączy z chrześcijań- 
stwem  „zreformowany'*  kapita- 
lizm i nawet otwartą propagandę 
wojny — patrz np. ostatnio wyda 
ny program grupy „Jutra”. 

Dla ludzi subtelniej i głębiej od 
czuwających swój katolicyzm ta 
sprzeczność jest nie do zniesienia. 
Tacy wypowiadają wojnę kapita 
lizmowi i faszyzmowi. Weźmy np. 
jednego z najgłębszych katolic 
kich pisarzy Francuza Marifaina. 
Przeczytajmy jego ostatnie wiel 
kie dzieło „Humanizm integralny" 
albo chociażby niewielki „List » 
niezależności”. W „Liście“ stwier- 
dza (str. 11), że „chrześcijański 
świat zdradził swe powołanie”. 
Maritain chce, aby walczył szcze 


rze i otwarcie „o nowy ustrój, któ 
ry będzie bardziej godny jednost 
ki ludzkiej“ (str. 46). Już istnieją 
praktyczne propozycje realizacj: 
zasad Maritaina — np. franc. bro 
szura dra Minota (1937)  „Pro- 
gram pogodzenia"; epigrafem tej 
broszury są słowa Jauróćsa „gdy- 
bym nie był socjalistą, zostałbym 
katolikiem... 

Ale nasi „narodowcy“ ze starej 
endecji nie chcą nawet słyszeć (ja 
ko obrońcy kapitalizmu) o podo- 
bnych prądach w chrystianizmie! 
A w obozie ONR-ów padło nawet 
słowo (w „Prosto z Mostu“, p. No 
wosad) o dwóch (!) katolicyz= 
mach: jednym fałszywym, łagod: 
nym — Maritaina, zaś drugim 
„prawdziwym“ (!),  bezwzględ: 
nym „faszystowskim... Tak z chrze 
ścijaństwa próbuje się wykuwat 
broń dla antyhumanistycznej ak- 
cji faszyzmu! Co w takim razie 
pozostanie z chrystjanizmu? 
NACJONALIZM A KATOLICYZM 

Trzecia sprzeczność: nacjona- 
lizm a katolicyzm. Stare to zagad 
nienie, ukazały się całe książki na 
ten temat. Ale sporna kwestja nic 
została rozstrzygnięta. Sprzecz- 
ność pozostała. W  złagodzonej 
formie powtarza się sprzeczność 
pomiędzy katolicyzmem a „rasiz- 
mem“. Katolicyzm mą charakte: 
powszechny, ogólno - ludzki—jak 
więc może pewne rasy poddać po: 
gardzie?! Słusznie. Ale to samo z 
narodami“, Dla konsekwentnego 
„narodowca' naczelną miarą war 
tości jest własny naród — i tylkc 
to! Ale dla chrześcijanina istnieje 
miała „bliźniego“... A więc jak po- 
łączyć chrześcijańską miłość z na 
cjonalistyczną nienawiścią? Jak 
połączyć powszechność z wyłącz- 
nością? Hitlerowcy są  przynaj- 
mniej kansekwentni: katolicyzm 
odrzucili, miłością wzgardzili, woj 
nę ubóstwili. Ale nasi endecy i 0. 
N, R-y? Ci wiją się jak w ukropie, 
starając się „połączyć“ miłość ż-= 
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je! Pole walki zajmuje w końcu 
doktryna nacjonalistyczna, a z 
chrześcijaństwa zostaje albo bez- 
duszny klerykalizm (jako dogod- 
ny oręż walki) albo też chrześci- 
jaństwo przekształca się w — ka- 
rykaturę... 

Z zainteresowaniem czytamy 
rozprawę znanego ideologa ONR 
W. Wasiutyńskiego „Dynamizm 
katolicki miodego pokolenia" w je 
zuickim (!) „Przeglądzie Powsze- 
chnym* (N. 5). Ale p. W. półą- 
czyć łogicznie chrześcijaństwa z 
nacjonalizmem nie potrafił! 
„Chrześcijaństwo jest totalne“, po 
wiada, to znaczy ogarnia wszyst- 
ko. Dobrze, ale w takim razie 
gdzie jest nacjonalistyczna ideolo 
gia wyłączności? P. W. nie wie, 
jak sobie dać radę — i pisze: „Na- 
ród jest środkiem do tego celu 
najwyższego (Boga)*. Ale w ta- 
zım razie jak „środek“ wyłączno» 
ści, nienawiści i wojny może pro: 
wadzić do Boga? Jak chrześcijań 
ska etyka miłości ma się łączyć z 
antysemicką etyką nienawiści?! 
Coś tu nie ,klapuje”, — jak mó- 
wiono w dawnej „Galicji*.. Sprze- 
czność. oczywista. Że kocha się 
swój własny naród — to oczywiś- 
cie nie stoi w sprzeczności z chrze 
ścijaństwem; ale dalszym cią- 
giem tego kochania powinna być 
dla chrześcijanina idea Ludzko$5- 
ci, idea humanizmu. A tego nacjo- 


nalistyczny faszyzm  OCZyWiŚCIE gzyranzeszznznszzczNwz ZEN 


nie chce! 


Przytoczyliśmy trzy zasadnicze 
sprzeczności w ideologii t. zw. 
„1arodowej', ale jest ich więcej. 
Jest to bowiem ideologia sztuczna 
(eklektyczna), ułożona pod ką: 
tem interesów klasowych. 


Naród - kapitalizm; chrześcijań $Ą 


stwo - kapitalizm; nacjonalizm- 
chrześcijaństwo; chrześcijaństwo= 
bojowy antysemityzm i t. d., są to 
wszystko sprzeczności! 

takie pary 
sprzecznych pojęć mogą sobie prze 


» nienawiścią, a powszechność — ż | bywać w jednej głowie, ale logi- 
rozbija naród. Kto dąży do ZWar: | wyłącznością. Ale to się nie uda- 'cznie są sprzecznościami. I życie, 


Wymowa faktów 


Podczas endeckiego pochodu w 
dniu 3 maja w Łodzi, z tłumu de- 
monstrujących „narodowców* pa- 
dały gromkie okrzyki: „Śmierć Ży 
dom", „Śmierć socjalistom!", przy» 
czym wraz ze słowem „Śmierć“ wy- 
krzykiwano nawet nazwiska zna 
nych na gruncie łódzkim działaczy 
P. P. S. Mimo że to NAWOŁY* 
WANIE DO ZBRODNI odbywa- 
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Przyjmujemy Pożyczki Państwowe 


ło się jawnie, publicznie, w, bia- 
ły dzień, wobec tłumów spaceru 
jących po ulicach wielkiego mia 
sta, — nikt z uczestników pocho. 
du ani z jego organizatorów nie 
został pociągnięty do odpowie- 
dzialności. Wśród ludzi, dla któ- 
rych logika i — prawórządność 
nie są to puste słowa, obojętność 
tych czynników względem endec- 
kich podżegaczy wywołała tym 
silniejsze zdziwienie, że w pamię- 
ci łodzian żywe są jeszcze krwa- 
we zbrodnie Szaniawskich i An- 
tczaków — których duchowa łącz: 
ność z krzykaczami przeciwmajo« 
wymi nie ulega żadnej wątpliwo- 
ści. 

A teraz fakty — inne: W je- 
dnym z dzienników łódzkich uka- 
zał się niedawno artykuł 0... neo» 
humanizmie w literaturze. Autor 
skonfrontował neo-humanistyczne 
prądy literackie w różnych krajach 
Europy z literacką  martwolą 
państw „totalnych*. Trzeba jednak 
„nieszczęścia“, że w wywodach 


OEDSES T EEE AASA AO E ESEESE 


Tyiko przez demokracje 
wiedzie droga do niepodległości Austrii 


Powracając z uroczystości koro- 
nacyjnych w Londynie, zatrzymał się 
w Paryżu austriącki minister spraw 
zagranicznych, Gwido Schmidt, dla 
przeprowadzenia rozmów z czołowy- 
mi mężami stanu Francji, 

Celem owych rozmów ma być — 
wedle „Populairea' — wysondowa. 
nie opinii co do możliwości uzyskanią 
od mocarstw zachodnich gwarancyj 
przeciwstawienia się całkowitemu od 
daniu Austrii w lenno sprzymierzo- 
nych faszyzmów: czarnego i brunat- 
nego. 

Poszukiwanie tej pomocy tłumaczy 
się słabością kraju, który zużywa 
wiele siły na zwalczanie socjahstów. 
Poza tym w samej Austrii- wpływy 
hitleryzmu i innych kierunków, prą- 
cych do oddania Austrii pod władzę 
Niemiec, są dość silne, 

„Populaire” stwierdzą jednak, że 
wszelkie poparcie Austrii, w jej 0- 


bromie niepodległości, ze strony 
państw demokratycznych, nastąpić 
może jedynie wtedy, gdy Austria sa- 
ma stwierdzi swą wolę wydarcia się 
ze szponów faszyzmu, a to przez 0- 
parcie się na such demokracji. 
Dziennik przytacza fakt, który nie- 
dawno miał miejsce — złożenia kan. 
clerzowi Schuschniggowi przez mę- 
żów zaufania, reprezentujących 110 
tys. robotników, memortatu, który 
wyliczał warunki robotników w dzie- | 
dzinie przywrócenia swobód demo- 
kratycznych i prawa swobodnego zrze- 
szania się. Spełnienie tych warunków 
zapówniłoby rządowi poparcie przez 
robotników w jego walce z faszyz- 


mem. 

Na czele tych żądań oczywiście 
znajduje się amnestia dla więźniów. 
politycznych. 

Tak: więc niepodległość Austrii 
znajduje się za bramą demokracji. 


Str. 


nie zwiększy 
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(gnie słrajkujątej 


Nasz londyński korespondent 
ę i donosi pod datą 21 b. m. co nastę 
jako ten sprawdzian: najwyższy, | puje: 
wykazuje to najlepiej! Dlaczego] Pracownicy tramwajów w Lon. 


ten „narodowiec“ - endek nie chce 
radykalnyc hreform dla mas robo 
tniczych, stanowiących przecież 
cenny element w narodzie? Dlacze 
go „chrześcijanin* zieje nienawiś- 
cią? i t. d. Bo te sprzeczne zasady 
połączył w jednym programie in- 
teres klasowy! 


K. CZAPIŃSKI. | 


dynie odmówili prośbie pracowni- 
ków autobusowych, by tramwaja- 
rze proklamowali strajk solidarno 
ści. Na zebraniu delegatów tram- 
wajarzy, które przeciągnęło się w 
czwartek do późnej nocy uchwa- 
lono uzależnić postępowanie w 
całości od stanowiska, które zaj- 
mie Związek Zawodowy Transpor 
towców, którego egzekutywa prze 


Jakie nas czekają 
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chudy autobrgowj 


w Londynie 


ciwna jest jednak rozszerzeniu 
strajku na inne środki lokomocji. 
W ten sposób sytuacja pracow” 
ników autobusowych staje Się tru 
dniejsza. W tych okolicznościach 
przypuszczać można, że pracow- 
nicy autobusów, w  przeciwień- 
stwie do dotychczasowych posta- 
nowień, zgodzą się przystąpić do 
rokowań na podstawie zapropono 
wanej przez przedsiębiorców. 
Podstawa ta zgóry uchyla żą” 
danie skrócenia czasu pracy o 4 
godz. dziennie . A. E. 


podatki 


po uchwaleniu w obecnej sesji noweli do ustawy 


o finansach komunalnych? 


Większość przepisów obszernej 
noweli do ustawy o finansach ko- 
munalnych, która staje się przed- 
miotem obrad nadzwyczajnej se- 
sji Parlamentu, {ma charakter ko- 
dyfikacyjny. 


o podatku od placów budowla- 
nych i niedostatecznie zabudowa- 
nych. Podatek ten mogą pobierać 
w zasadzie tylko miasta ponad 50 
tys. mieszkańców na podstawie u- 
chwał rad miejskich, zatwierdzo- 
nych przez władze nadzorcze. Po- 
datek ma pobudzać właścicieli 
placów przy urządzonych ulicach 
do pełnego wykorzystania tych 
placów zgodnie z planem zabu- 
dowania i w pewnym stopniu 
przeciwdziałać budownictwu przy 
nieurządzonych ulicach, które po- 
wstaje głównie z powodu droży- 
zny placów w śródmieściu. Finan- 
sowe znaczenie tego podatku jest 
dla miast mińimalne. 


jedynym nowym 


Istotne znaczenie finansowe dla 
miast posiadać będzie przesunię- 
cie na mniejsze miasta części 
wpływów z dodatków . do pań- 
stwowych podatków spożywczych 
co oczywiście w żadnym stopniu 
obciążenia płatni- 
ków. 


Drugim przepisem 0 


znaczeniu dla miast jest > 
istotnym 


Gr r 


poważniej- 
szym podatkiem „dotyczącym za- 
równo mieszkańców miast dużych 
jak i małych ma być dodatek do 
państwowego podatku dochodowe 
W go, istniejący już na terenie wo- 
k jewództw zachodnich. - Dodatek 
ten obciąża zarówno dochody fun. 
duwane „jak i niefundowane (u- 
posażenia). 
j Ustawa; ma określić górną do- 
puszczalną granicę dodatków dla 
poszczególnych dochodów; wpro- 
wadzenie dodatku i jego wyso- 
kość zależne będzie od uchwały 
rady miejskiej i zatwierdzenia tej 
uchwały przez władzę nadzorczą. 
Rady miejskie będą mogły zróż- 
niczkować stawki podatkowe, a 
nawet podwyższać podatkami mi- 
numum egzystencji. Według pro- 
jektu ustawy, dodatki nie mogą 
przekraczać przy dochodzie po- 
datkowym 


ponad 1.500 do 24.000 zł. — 4%, 
ponad 24.000 do 88.000 zł. 4,5% 
ponad 88.000 do zł. 5% 
dochodu. 

Dodatek do podatku państwo- 
wego od uposażeń nie może o | 
kraczać 3% dochodu. Nie c 
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swoich powołał się m. in. na ja: 
kieś literackie czasopismo moskiew 
skie i stamtąd zaczerpnął parę cy 
tatów. O żgrozol:.. Tu momental- 
nie poszły w ruch wszystkie kół- 
ka „sprężyny i transmisje maszy* 
ny administracyjno = sądowej: ar- 
tykuł skonfiskowano, AUTOROWI 
WYTOCZONO DOCHODZENIE, 
oskarżając go o „„gloryfikowanie 
Z. S. R. R“; o „rozpowszechnia 
nie fałszywych wiadomości“ i t.p. 
przestępstwa. Trzeba dodać, że 
autor, znany w Łodzi prelegent 
i literat socjalistyczny jest ideo- 
wym przeciwnikiem komunizmu, 
więc o jakimś „gloryfikowaniu* mo 
wy tu być nie może. 

Zdarzają się jednak jeszcze 
lepsze rzeczy. W tych dniach 
miał się odbyć w Filharmonii *ódz 
kiej koncert skrzypka Ojstracha, 
laureata konkursu skrzypcowego w 
Brukseli. Ponieważ jednak Oj: 
strach jest obywatelem sowiec» 
kim, starostwo łódzkie w ostatniej 
chwili ZABRONIŁO KONCERTU 
ze względu na „spokój i bezpie- 
czeństwo publiczne”. Tartini, Viot- 
ti i Czajkowski w- interpretacji 
rosyjskiego wirtuoza zagrozili po- 
noé niebezpiecznie 34 - milionowej 
Polsce, choć — chwała Bogu — 
nie wstrząsnęli posadami 8-milio- 
nowej Belgii... To są już prawdzi- 
we curiosa praktyki biurokratycz- 
no-policyjnej! 

Niektórzy twierdzą, że fakty, w 
rodzaju wyżej opisanych, są to 
osobliwe przejawy „równoległości 
rozwoju“ prawa polskiego i... Są” 
siedniego, o czym opowiadał p. 
min. Grabowski w Berlinie. Nie- 
zależnie od tych płotek, dobrzc 
by — jak sądzimy — było, gdyby 
właściwe instancje wyższe ze- 
chciały się zapoznać bliżej z tymi 
osobliwymi., przejawami dziatal- 
ności — zbyt obojętnych, to zno- 
wu za bardzo nerwowych — czyn- 
ników lokalnych. 


gają dodatkowi uposażenia pra- 
cowników państwowych i samo- 
rządowych oraz wszystkie inne 
uposażenia mniejsze od 4.800 zł. 


Ślub ks. Windsoru odbędzie się na 
zamku Cande, W sprawie tej *dbyła 
się już w Tours specjalna konferencja 
w której wzięl! udział p. Rogger*, mer 
miasta Monts, dr. Mercier i przedsta- 
w'ciel londyńskiego adwokata ks. 
Windsoru. Władze przyznały ks. 
Windsoru wszystkie niezbędne dys- 
pensy, a mianowicie: zwolnienie od 
ogłaszania zapowiedzi i zezwolenie na 
ślub w domu prywatnym. Ślubu u- 
dzieli mer miasta Monts, dr, Mercier. 
Umowa ślubna została sporządzona 
przez adwokata Allena z Londynu, 
jako reprezentanta ks. Windsoru i 


koronacyjnego 


Czynniki urzędowe 1 dworskie w 
Egipcie zajęte są opracowywaniem ce 
remoniału objęcia pełni władzy przez 
króla Faruka, Nastąpi to 28 lipca, kie 
dy król osiągn'e pełnolecie, czyli skoń 
czy 18 lat (księżycowych). 

Koronacji jako takiej kraje muzuł- 
mańskie nie znają i zmarły król Fuad 
ograniczył się do publikacji o swym 
wstąpieniu na tron. Jednak pod wra- 
żeniem uroczystości londyńskich pre- 
mier Nahas - Pasza powziął projekt 
iustanowienia specjalnego obrzędu 


rocznie. Z pewnością nie będą 
płacić dodatku wszystkie osoby, 


które podlegają państwowemu 
specjalnemu podatkowi od wyna- 
grodzeń. 


Dodatek do państwowego po- 
datku dochodowego jest obciąże- 
niem tylko silniejszych gospodar- 
czo płatników i może być poważ* 
nym źródłem dochodowym dla 
miast. Tym niemniej tylko w nie-. 
wielkiej części wyrównuje on stra 
ty, jakie poniosły miasta w ciągu 
ostatnich kilkunastu lat wskutek 
stałego zmniejszania ich uprawnień 
podatkowych. Wpływy z dodatku 
do podatku dochodowego w żad- 
nym razie nie będą większe od 30 
milionów zł. rocznie, podczas gdy 
miasta bez zwiększania obciąże* 
nia ludności mogły by mieć prze- 
szło 120 milionów więcej, niż ma- 
ją obecnie, gdyby zachowały swe 
pierwotne uprawnienia z ustawy 
o finansach komunalnych. 

Stan finansowy miast jest isto- 
tnie rozpaczliwy. Wiele miast nie 
wypłaca pracownikom regutarnie* 
poborów. Brak prymitywnych urzą 
dzeń, konieczność zatrudniania 
bezrobotnych, nałożenie na miasta 
wielu obowiązków, nie wynikają- 
cych z istoty samorządu, są to 0* 
koliczności, które utrudniają gos- 
wodarkę miejską. Za ten stan po- 
noszą przede wszystkim te czyn- 
niki „które odsunęły społeczeństwo 
od rzeczywistego wpływu na Sa- 
morząd, które z samorządu uczy- 
niły fikcję, 

żadne paliatywy nie pomogą. 
Tylko gruntowna zmiana ustroju 
i systemu podatkowego samorzą- 
du może uzdrowić gospodarkę 
miejską. 


ka 
>+ 
Odbyta w sobotę konferencja w 
Związku Miast Polskich z przed» 
stawicielami Unii Pracowników U- 
mysłowych, poświęcona omówie* 
niu nowego podatku, nie doprowa 
dziła do uzgodnienia stanowisk. 
Unia wypowiedziała się stanow- 
czo przeciwko dalszemu obciąże- 
niu uposńżeń. 


RAE SEROWA BECIE ZNANA ET WE DZE TS WE A SA KOCE ED 


Ślub b. króla Edwarda VIII 


zbojkotowany przez rodzinę królewską 


adwokata Goddarda z ramienia p. 
Warfield, Świadkiem p. Warfield bę- 
dzie p. Merriman, a Wind- 
söru p. Roggers lub baron 
Rotschild. Ze względu na to, że kró- 
lowa Mary nie zgodziła się wziąć u- 
działu w uroczystościach ślubnych, 
prawdopodobnie nie przybędzie na 
nie nikt z członków rodziny królewe= 
skiej. Wśród zaproszonych znajdują 
się tylko osobistości z najbliższego 
otoczenia księcia. Zaproszono rów 
nież 10 dziennikarzy francuskich, an 
gielskich i amerykańskich. 


W poszukiwaniu ceremoniału 


|przy obejmowaniu tronu s zsgz ml 
| Nahas - Pasza uprzedził o tym 
|fonieznie z Londynu swego zastępcę 
jw Kaurze, ministra robót publicznych 
Usmana Mucharrama - Paszę i zapo 
wiedział, że poruszy tę sprawę wọ- 
bec króla Faruka w Paryżu, gdzie 
król obecnie przebywa. Prawdopodo- 
bnie zostanie utworzona  specjaina 
komisja w składzie wyższych dosto; 
ników duchownych dworskich, cywile 
nych i wojskowych, która pow 
ostateczną decyzję. 


ji 


Kronika krakowska 


Wzmcżony nadzór nad wykonującymi rototy 


budowlane 


Zarząd Miejski utworzył stanowisko | 
kontrolera uprawnień przemysłowobu- 
dowlanych. 

Do obowiązków kontrolera należy ba- 
danie, czy wykonawcy robót budowla- 
nych posiadają przepisane uprawnienia 


Z miasta 


W poniedziałek, dnila 24 b. m. o g. 
19.30, w sali odczytowej przy ul. Duna- 
jewskiego 7, staraniem Tow. Krze':ż2- 
nia Świadomego Macierzyńsiwa i Refor- 
my Obyczajów, wygłosi prof. U. J. dr. 
Odo Bujwid odczyt p. t.: „Wrażenia z 
Brazylii“. Po odczycie dyskusja. Goście 
mile widziani. 


Dyżury lekarskie 


Dnia 24 maja — noc, 

Dornfeld Henryk — Grodzka 50, 
tel. 164-88. 

Herzog Jakub — Jul. Lea 4, tel. 
118-02, 

Fischer Jan — Michałowskiego 1, 
tel. 174-99. , 

Żabiński Robert — Szewska 22, 
tel. 192-68, 


Repertuar 


TEATR IM. J. SŁOWACKIEGO 

Poniedziałek, 24 maja „Wesele Fi- 

NAJBLIŻSZĄ PREMIERĄ Teatru 
im. J. Słowackiego będzie dramat 
Stanisława Wyspiańskiego „Bolesław 
śmiały“. Próby odbywają się od dłuż- 
szego czasu pod kierunkiem dyr. K. 
Frycza, 


Dr. LEON FEINER 


Adwokat w Krakowie 
przeniósł kancelarję z ul. Kalwaryj- 
skiej 7 na ul, STAROWIŚLNĄ 12. 

front, I p. Tel. 125-81, 


Str. 3 


Kronika łódzka | 


Zwycięskie strajki młynarzy 


W Wieluniu i powiecie wieluń- 


przemysłowe i czy dotyczące prace wy. | skim wybuchł strajk robotników, 


konują w sposób zabezpieczający pełną 
ich odpowiedzialność (stała obecność 
na budowie). 

W razie stwierdzenia nieprawidłowo- 
ści Zarząd Miejski wstrzyma bezwzglę- 
dnie wykonywanie robót, a to niezależ: 
nie od pociągnięcią winnych do odpo- 


wiedzialności karno - administracyjnej. 


Radio krakowskie 
PONIEDZIAŁEK, 24 maja, 


7.10 Kilka informacji. 7.35 Muzyka 
poranna (płyty). 13.00 Pieśni majo- 
we z Wieży Mariackiej, 14.00 Lok. 
wiad. gospodarcze, 14.05 Koncert po 
pularny muzyki polskiej (płyty). 
15.15 Yehudi Menuhin gra... (płyty). 
15.55 Aud, dla dzieci. 18.20 Piosenki 
(płyty). 18.45 Program. 

WTOREK, 25 maja 1937. 

7.10 Kilka informacji, 7.35, Muzy. 
ka poranna (płyty). 12.03 Utwory 
W, A. Mozarta (płyty). 12.50 Prosi. 
my do mikrofonu... 18.00 Pieśni ma- 
jowe z Wieży Mariackiej. 14.00 Kon 
cert popularny (płyty). 15.15 Muzy: 
ka (płyty). 15.30 „Czy wiecie, że..." 
15.50 Muzyka (płyty). 16.00 Odczyt 
p. t: „Diabeł spod Krzysztoforów" 
wygł Krystyna Grzybowska. 18.20 
Pieśni hiszpańskie w wyk. Marii 
Twardówny, akomp. Wacław Gelger 


Co grają w kinoteatrach 


ADRIA: „Pani minister tańczy”. 

ATLANTIC: „Buffalo Bil" — i 
„Wale cesarski", 

DOM ŻOŁNIERZA: „Sen nocy 
letniej“, 

Kino Muzeum dla T. U. R. wy- 
świetla w niedzielę film p. t. 
„Księżniczka Turandot“, (Käthe 
De Nagy i Willy Fritsch). Ponad- 
to dodatki, 

PROMIEŃ: „Kobiety zwyciężyły”. 

STELLA: „Dzisiej zł 

ŚWIT: Ty, co w Ostrej świecisż 
Bramie", 

UCIECHA: „Zbuntowana”. 

WANDA: „Nie ufaj mężczyźnie". 


Kronika Poznansko-Pomorska 


Roboty rolne w Luxemburgu 


a bezrobotni 


zatrudnionych w młynach z powo- 
du zredukowania części robotni- 
ków. 

W sprawie powyższej pod prze- 


inspektora Pracy odbyła się konie- 
rencja, na której zostało zawarte 
porozumienie. Redukcje zostaną 
zaniechane, a do czasu zwiększe- 
nia produkcji, wszyscy robotnicy 
będą zatrudnieni po 6 godzin dzien 


wodnictwem przybyłego z Łodzi | nie. Strajk został zlikwidowany. 


Fatalny wypadek motocyklisty 


Na szosie Rokicińskiej wydarzył 
się nieszczęśliwy wypadek, ofiarą 
którego padł jadący na motocyklu 
37-letni Kazimierz Cieślak z Toma 
szowa Maz. 

Cieślak powracał do domu z Ło 
dzi i przy wsi Janków, wymijając 
wozy wskutek raptownego skrę- 
cenia wpadł na słup telefoniczny i 
uderzając głową doznał pęknięcia 
czaszki. Motocykl został uszkodzo- 

y. 

Rannego Cieślaka w stanie nie- 


Zamach samobójczy 
bezrobotnej 


Na ul. Wesołej w celach samo- 
bójczych zatruła się większą iloś- 
cią sublimatu 23-letnia Michalina 
Stawiszczyk, bez stałego miejsca 
zamieszkania przybyła z Kalisza w 
poszukiwaniu pracy. 

Wezwany lekarz pogotowia po 
udzieleniu pomocy przewiózł cho- 
rą w stanie ciężkim do szpitala. 


przytomnym przewieziono do szpi 
tala. 


Teatr Miejski 


Śródmiejska 15 


TEATR MIEJSKI: Dziś w ponie- 
działek i we wtorek o godz. 8.80 w. 
największy przebój bieżącego Sezo- 
nu; oklaskiwana gorąco przez rozba 
wioną publiczność pełna ostrej saty- 
ry komedia Vaszary'ego „Małżeń- 
stwo”. Ceny zniżone. Od środy sztu- 
ka ta przeniesiona zostaje do Teatru 
Letniego w parku Staszica. 

TEATR POLSKI: Dziś w ponie- 
działek dn. 24 maja z powodu gene- 
ralnej próby ze sztuki „Zamieszaj” 
teatr nieczynny. 

We wtorek, dnia 25 maja br. o g. 
8.380 wiecz. na otwarcie letniego se- 
zonu premiera lekkiej komedii A, de 
Kerza p. t. „Zamieszaj' w reżyserii 
Mieczysława Zonera w obsadzie uta- 
lentowanych artystów J. Gosław= 
skiej, H. Łopuszańskiej, L. Pilar- 
skiej, K. Leszczyńskiego, M. Nawroc 
kiego, K. Wichniarza i M. Zonera, 


RADIO WARSZAWSKIE 


PONIEDZIAŁEK, 24 maja, 


6.80 Pieśń. 6.33 Gimnastyka. 6.50 
7.00 Dzien. por. 
7.15 Aud. dla 
poborowych. 7.35 Muz. (płyty). 8.00 
Aud. dla szkół. 11.80 Aud. dla szkół. 
12.08 Koncert chóru 
męskiego „Echo“ pod dyr. A. Rósle- 


Muzyka (płyty). 
7.10 Parę informacji. 


12.00 Hejnał. 


Ha w Bydgoszczy. 12.80 Od warszta- 
u 
12.50 Dzien. połud. 15.00 Wiad. go- 
spod. 15.15 Koncert solistek (płyty). 
15.55 Wszystkiego po trochu — aud. 
dla dzieci. 16.15 Skrzynka językowa. 
16.80 Impresje wschodnie (płyty). 
17.00 Warszawa współczesna — od- 
czyt — wygł. prezydent m. st. War- 


szawy St. Starzyński. 17.15 Koncert 


z Wystawy Radiowej w Katowicach 
w wyk. ork. wojsk. pod dyr. K. Ka- 
nas'a, 17.45 Najnowsze zdobycze me 
dycyny =— odczyt y 


do warsztatu — (że Lwowa). 


kich“ —- zakończenie powieści mó. 
wionej w oprac. Marii Kuncewiczo. 
wej. 17.15 Koncert solistów. 17,50—- 
„Skrzynka zażaleń Nr. 4' — mono- 
log m. Hemara. 18.00 Pogadanka ak- 
tualma. 18.10 „Po trójmeczu lekkoa- 
tletycznym* — pog. 18.20 Ptaki w 
muzyce (płyty). 18.45 Program na 
jutro, 18.50 Pogadanka aktualna. — 
19.00 „Dyskutujmy”. 19.20 Muzyka 
angielska w wyk. Małej Orkiestry 
P: R. pod dyr. Zdz. Górzyńskiego-— 
20.00 Rozmowa muzyka ze słuchacza 
mi radia. 20.15 „Madame Butterfly" 
— opera w 3-ch aktach, Tr. z Tea- 
tru Wielkiego w Warszawie. . 
WARSZAWA II (Mokotów). 

13.10 Muzyka rozrywkowa (płyty) 
14.00 Wiadomości z życia stolicy. — 
14.10 Utwory Kamila Saint-Saensa 
(płyty). 23.05 Muzyka taneczna — 
(płyty). 


Napad na Myślenice 


Oskarżeni wypierają się 


Doboszyńskiego 


W dalszym ciągu procesu przeciw- 
ko Płonce i tow., jako pierwszy ze- 
znawał Krawczyk. Co się działo w 
Myślenicach nie pamięta. Ponieważ 


je, że ubrojony w karabin, poszedł na 
patrol. Udając się na zbiórkę do Cho 
rowie, nie przypuszczał, że stanie się 
to, co się stało. Gdyby wiedział, że 
tak będzie, nie poszedłby. 

Burkat do winy się nie przyznaje. 
Ani w akcji w Myślenicach ani w Po- 
rębie nie brał udziału, 


Pryk z trudem udziela jakichkol- 
wiek zeznań. Nic prawie nie pamięta 
i wszystkiemu zaprzecza, Wobec te- 
go odczytano jego zeznania w śledz- 
twie, z których wynika, że był on jed 
nym z najczynniejszych uczestników 
akcji, Na pytanie prokuratora, oświad 
cza, że, gdyby wiedział, jak to się 
skończy, nie poszedłby. 

Następnie. zeznawał Romek, który 
zaprzecza, jakoby brał udział w akcji. 

Osk. Skop twierdzi, że w lesie cho- 
rowiekim na zbiórce nie był. Do dru- 
żyn ochronnych nie należał, tylko do 
Stronnictwa Narodowego. 

Osk. Tomczyk twierdzi, że do My- 
Ślenic nie poszedł, gdyż wycofał się 
po drodze. 

Osk. Bogucki, zaprzecza, jà. 
koby znajdował się przed gmachem 
posterunku policji podczas akcji Do- 
boszyńskiego. 

Skup, którego obciążają zeznania 
Wątora, stwierdzające, jego obecność 
w lesie na Porębie, zaprzecza wszyst 
kiemu, twierdząc. że noc z 22 na 28 
spędził w domu, 

Stokłosa przyznaje się do udziału w 
zbiórce w lesie chorowickim, Twier- 
dzi jednak, że nie wiedział dokąd idą. 
Przewodniczący zapytuje oskarżone- 
go, czy Doboszyński istotnie groził 
rewolwerem wycofującym się. Osk. 
mówi, że nie pamięta, wobec czego 
przewodniczący odczytuje zeznania 
osk, podczas śledztwa, stwierdzające, 
że Doboszyński groził rewolwerem 
tym, którzy chcieli wycofać się przed 
Myślenicami. 

Osk. Wyrwa twierdzi, że w Choro- 


Wreszcie osk. Balura w lesie Cho- 
rowickim i w Porębie był, ale wypie- 
ra się udziału w akcji. 

Osk. Rządzik twierdzi, że w lesie 
chorowickim znalazł się wracając z 
pracy na polu, ponieważ zawezwali 
go znajomi, Na pytanie przewodni- 
czącego, dlaczego osk. Brożek twier. 
dzi, że widział -go przy rozbijaniu 
sklepów, plącze się i nie umie tego 
wytłumaczyć. 

Na tym rozprawa została odroczo- 
na do poniedziałku. 

Sąd przesłał na piśmie ławie obroń 
czej swą decyzję dotyczącą powoła- 
nia świadków odwodowych. Na mo- 
cy tej decyzji Zostanie powołanych 
95 świadków odwodowych, zgłoszo- 
nych przez obronę łącznie z Dobo. 
szyńskim. 


Sen. Michał Róg 


Szef Obozu Zjednoczenia Naro- 
dowego, płk. Koc, mianował sen. 
Michała Róga tymczasowym prze 
wodniczącym okr. warszawskiego 
organizacji wiejskiej OZN. 


Wyrok w procesie 
Miłguja-Malinowskiego 


W dniu 22 b, m. Sąd Okręgo- 
wy w Warszawie ogłosił wyrok 
w sprawie „Słowa Pomorskiego", 
oskarżonego przez sen. Miłguja- 
Malinowskiego. Redaktor odpo- 
wiedzialny „Słowa” został skaza- 
ny na pół roku więzienia oraz 1000 
zł. grzywny. Sąd ogłosił tównocze- 
śnie motywy wyroku. 

Jak nas informują, 
wniesiona apelacja. 


Walka z „wojną fal" 


Min. komunikacji Franasovici 
dokonał otwarcia międzynarodowe 
go kongresu radiowego w Buka- 
reszcie, w którym bierze udział 26 
państw. W przemówieniu swym 
minister podkreślił konieczność za 
przestania „wojny fal". 


zostanie 


I 
zeznania oskarżonego były sprzeczne 
z zeznaniami, złożonymi w śledztwie, 
odcbytano protokół zeznań. Jak wyni 
ka z tych zeznań, Krawczyk przyzna 


W dniu 18 maja b. r. w Ostro- 
wie Wlkp. odbywała się rekruta- 
cja na roboty rolne o Luxembur- 
ga. 


wicach nie był. 
WEP ZUWBO TWO ATZ PYT YTY WERE TOT TRIP ZOP PAR ZRP EE TWO 


Angielska inicjatywa zawieszenia broni 


Agencja Reutera komunikuje, że | odpowiedź. Brytyjska: inicjatywa 
Rząd brytyjski kontynuuje rOzmo- | ma na celu przygotowanie terenu, 
wy z Berlinem, Paryżem, Rzymem, | tak, aby można było przystąpić do 
Moskwą i LiZboną w Sprawie Za. | natychmiastowego działania Z 
wieszenia broni w Hiszpanii i ewa | chwilą ustalenia przez komitet nie 
kuacji ochotników cudzoziemskich. | interwencji planu odwołania ocho- 
Z Francji już nadeszła przychylna | tników. i 


nież znajdują się pod obuchem pzytyowęki 1800 Pog akt. 18.10 
straszliwego kryzysu, ale niech | Wiad. sportowe. 18.20 Uwertury ope 
werbunku nie przeprowadzają po- |retkowe (płyty). 18.45 Program na 
szczególne Zarządy Gminne, któ. |jutro. 18.50 Organizacja bezpieczeń- 


Kaci" radioww 
ROT ATETEA K WIATA PIZA 
„WOJNY TROJAŃSKIEJ NIE 
BĘDZIE”, 


Losiczni 4 $ = Ti . : h „|stwa pracy — pog. wygł. E. Szezu- R : 
Fae. zeza p; na ay c topos kierują „Się wzglę- |rowski. 19.00 Aud. strzelecka. 19.30 3 Giroudoux, współczesny E anain 
ty yé wysłani | dami pokrewieństwa i. węzłami Muz, salonowa i tan. w wyk. Matej | francuski, rozmiłowany w evie 


klasycznym szuka w nim tematów, 
aby je przetwarzać, dowcipnie ko» 
mentować; takim właśnie utworem 
jest sztuka p. t. „Wojny trojańskiej 
nie będzie”, gdzie fatalizm wojny 
poddano przenikliwej analizie i gdzie 
głębokie odkrycia psychologiczne, — 
wypowiedziane są w sposób pozornie 
paradoksalny. Dwie sceny z tej pięk 
nej sztuki nadaje Polskie Radio dn. 
24 maja o godz. 21.00 w przekładzie 
Jana Lechonia. 


przede wszystkim bezrobotni, nie 
posiadający żadnych środków do 
życia. 

Jak nas informują, dzieje się 
zupełnie inaczej. Rekrutacja na 
roboty rolne odbywa się nie 
wśród bezrobotnych, lecz z po- 
śród okolicznych włościan. 

Zastrzegamy się, że nie stoimy 
na stanowisku pozbawienia pra- 


przyjaźni. Przede wszystkim win- Ork. P. R. pod dyr. Z, Górzyńskiego. 
ny być brane pod uwagę warunki 20.15 Koncert muzyki ju osłowiań= 
materialne i rodzinne danego | "kiej. 20.45 Dzien. wiecz. 20.55 Pog. 
bezrobotnego. akt. 21.00 Wojny Trojańskiej nie bę- 

i dzie — frag. słuchow. ze sztuki J. 
Giradoux w oprac, i przekł, J. Lecho 
nia. Reż. A. Bohdziewicza. 21.30 Re- 
cital śpiewaczy Ady Sari. Akomp. 
prof. L. Urstein. 22.00 Koncert w 
wyk. Ork. Symf. P. R. pod dyr. G. 
Fitelberga i S. Krajkemana—skrzyp | 
ce, 


Podając powyższe do wiadomo- 
ści publicznej, mamy nadzieję, że 
wyższe władze wnikną głębiej w 
tę sprawę i uregulują anormalne 
stosunki emigracyjne. 


wa do zarobku na emigracji bez- 
robotnych włościan, którzy rów- 


Radio-Poznań 


PONIEDZIAŁEK, 24 maja, 

7.10 Program na dzisiaj, 7.86 Parę 
informacji. 7.40 Koncert poranny. 
Płyty. 13.00 Koncert życzeń z płyt, 
18.55 Przegląd giełdowy, 15.15 Mu- 
zyka ludowa, Płyty. 15.80 Życie kul- 
turalne i społeczne Poznania. 15.85 
Wyjątki z oper mistrzów rosyjskich, 
Płyty. 18.20 Skrzynka ogólna. 18.30 
Śpiewaczki polskie. Płyty. 

WTOREK, 25 maja 1987. 

7.10 Program na dzisiaj. 7.85 Pa. 
rę informacji, 7.40 Koncert poran. 
ny. Płyty. 12.03 Organy i śpiew. — 
Płyty. 18.55 Przegląd giełdowy. 
15.15 „Z teki A. W. Ketelbeya* Pły- 
ty. 15.80 Życie kulturalne i społecz- 
ne Poznania. 15.35 Utwory Moniusz. 
ki. Płyty. 18.20 Koncert z cyklu 
„Wybitne indywidualności artystycz. 
ne“ „Walter Gieseking". 


Radio-Toruń 


PONIEDZIAŁEK, 24 maja, 

7.10 Parę informacji. 7.80 Muzyka 
c płyt. 18.00 Potpouri z operetek 
(płyty). 15.15 Na łonie przyrody 
(płyty). 15,385 Pog. społ, 15.40 Z u- 
tworów fortepianowych Beethovena 
(płyty). 16.00 Skrzynka techniczna. 
18.20 Pog. akt. 18.30 Gitary i man- 
doliny (płyty). 18.45 Program, 

WTOREK, 25 maja 1987. 

7.10 „Parę informacji", 7.35 Muz. 
płyty. 12.03 Muzyką klasyczna (pły- 
ty). 12.50 Pomorską gazetka rolni. 
cza. 13.00 Melodia za melodią (pły- 
ty). 15.15 Z życia żeglarzy (płyty): 
15.35 Życie kulturalne Pomorzą. — 
15.40 Chwila włoskich śpiewaków — 
(płyty). 16.00 „Gdy kwitną tulipa- 
ny' — felieton wygł. H. Piskorska. 
18.20 Demonizm w muzyce (płyty). 
18.45 Program. 


APOLLO: „Tańczący Pirat“, 


CORSO — „Byli sobie dwa; hul- | Wirtuozi węgierscy 
z kaw. „Cafe-Club* w 


taje”. 
GLORIA — „Roberta". 
GWIAZDA — „Matura”. 
METROPOLIS: „Szept miłości”, 


OŚWIATOWE T, © L — „W 
cieniu samotnej sosny”. 

RENAISSANCE — „Oliver 
Twist“. 


SŁOŃCE: „Ostatni Mohikanin“ 
SFINKS „Czy Lucyna to 
dziewczyna?” 


ŚWIT — „Detektyw z Honolulu". 


— 


TĘCZA - ŁAZARZ — „Pan z 
milionami”. 

TĘCZA - WILDA: „Niewidzialny 
Promień“. ! 


WILSONA: „Zaproszenie do wal- 
ca", 


WARSZAWA II. 


18.10 Muz. rozrywkowa (płyty). 
14.00 Wiad. z życia stolicy. 14.10 
(płyty). 23.05 


Muz. tan. 
Warszawie, 


WTOREK, 25 maja 1937. 


O RUCHU BUDOWLANYM. 
W cyklu odczytów p. t.: „Od war. 


| sztatu do warsztatu”, audycja z dn. 


24 maja o godz. 12.30 poświęcona 
będzie rzemiosłu murarskiemu. A- 
udycja ta poruszy zagadnienia ru- 
chu budowlanego. 

i a AIP TWA ROAT NA TREK ERDE TRZA 


Przyczyna kotastroiy , Aindenburga” 


Według oświadczeń dr. Eckene- | rowca, gdzie prawdopodobnie. wy 
ra, bezpośrednią przyczyną kata: | dobywał się gaz. Jedynym zaś wy 
strofy sterowca „Hindenburg“ by- | ttumaczeniem ulatniania się gazu 
ło pęknięcie liny, podtrzymująceji| może być. przerwanie powłoki 
uderzenie pioruna. Według bowiem | przez zerwaną stalową linę pod- 


6.30 Pieśń majowa z Wieży Ma. 
riackiej w Krakowie. 6.33 Gimnasty. 
ka. 650 Muzyka (płyty „Columbia' ) 
7.00 Dziennik poranny. 7.10 „Parę 
informacji". 7.15 Audycja ke = 
rowych. 1.85 Muzyka (płyty). 8. Szwedzka agencja telegraficzna 
Audycja dla szkół. 11.80 Audycja dla| donosi: Obi izb ena) zgod- 
szkół. 11.57 Sygnał czasu i hejnał zj `; : Ç 40y ueky zg 
Krako: o. 12.03 Fragmenty z oper.| nie ze stanowiskiem komisji spraw 
„Faust (płyty). 12.40 Dzien. poł.| zagr. wniosek partii socjalistycz- 


Szwecja pozostanie 
w Lidze Narodów 


12.50 „Skrzynka rolnicza” — inżyn. : Esi R 

Wacław Tarkowski. 15.00 hot nej o wystąpienie Szwecji z Ligi. 

ści gospodarcze. 15.15 Polska Kape- * i 

la Ludowa Feliksa Dzierżanowskie- Burze W Niemczech 

go i Jerzy Klimaszewski (przyśpiew| z m 

ki). 16.00 „Stolica i jej sprawy" iE uryngii, Bawarii i Gór Harcu 

BA prae PA "ez donoszą o niezwykle silnych bu- 
.15 Przagląd aktualności gospodar ) 

C20 - finansowych. 16:30 Siostry Bur ae grees ch z dE st 

skie śpiewają lekkie piosenki, 17.00 gradem. Ucierpiały przede wszyst- 

„Dni powszednie państwa  Kowals-| kim pola uprawne. Drogi są nie do 


WOGEZY POETRY TROY PORE TE AA RACZEK | przebycia. W Berlinie siła wiatru 


W Stanach Zjednoczonych 


Poci prześladowaniu murzynów 


oseł do Izby Reprezentantów Mi- 
tchell z Chicago, jedyny murzyn za. 
siadający w Izbie, wytoczył tow. wa- 
gonów sypialnych Pulmana proces o 
odszkodowanie w sumie 50.000 dola. 
rów. Pos, Mitchell jechał wagonem 
sypialnym z Chicago do Hot Springs 
w stanie Arkansas. Gdy pociąg wje- 
chał w granice stanu Arkansas kon- 
duktorzy weszli do jego przedziału, 
z. którego wyrzucili go przemocą i 


dochodziła do 90 kim. na godz. 
Temperatura spadła z 35 stopni do 
15 stopni. O podobnych Zniszcze” 
niach informują z całych Niemiec 
środkowych i zachodnio europej- 
skich. 


zmusili go do kontynuowania swej po P odpisanie 

dróży w wagonie przeznaczonym wy- A 

łącznie dla murzynów, Arkansas na- polska-francuskiego 
ħind owego traktatu 


leży bowiem do stanów południowych, 

w których panuje surowa separacja 

ludności białej i czarnej, Pos. Mi-| W Min. Spraw Zagranicznych w 
tchell ciężko upokorzony w swej godj gabinecie min. Delbosa odbyło się 
ności członka parlamentu, zapowia- | Uroczyste podpisanie polsko - fran 
da, że poza procesem rozpocznie obe-| cukiego traktatu handlowego i na 
enie w całych Stanach kampanię prze| wigacyjnego, oraz związanych z 
ciw prześladowaniu murzynów. 


zeznań naocznych świadków kata- 
strofy, ogień powstał w tyle ste- 


trzymującą. 


Pożar w kopalni złota 


zniszczył prawie całe miasto 


Według doniesień z- Manilla, 
wielki pożar, jaki wybuchł w mie- 
ście kopalń złota Aracale, szaleje 
nadal z niezmienioną siłą. Poło 
wa miasta w obecnej chwili jest 
zupełnie zniszczona. Wiele tysię- 
cy rodzin pozostaje bez dachu. 


Straty oceniane są na przeszło 
pół miliona dolarów. Liczba ofiar 
jeszcze nie została ustałona, We- 
dtug doniesień prasy, po Opusz- 
czeniu mieszkań przez ludność, 
bandy rabusiów poczęły plondro- 
wać miasto. 


Wobec braku żelaza 


Zniesienie cła 


PAT donosi: Dla zaradzenia 
brakowi żelaza, poczyniony zo- 
stał szereg kroków, zmierzających 
do zwiększenia podaży surówki 
na rynku wewnętrznym. Poczy- 
nione zostały m. in. posunięcia, 
usuwające wszelkie hamulce dla 
dopływu surówki z zewnątrz. 

Jednym z takich hamułców było 
cło przywozowe na surówkę w 
wysokości zł, 5 od 100 kg. 

Rząd postanowił zastosować 
ulgę celną w wysokości 95%, czyli, 


traktatem aktów dodatkowych. |że za sprowadzaną Ssurówkę ìm- 


od surówki 


porter będzie piacił cło w wysoko- 
ści 25 gr. od 1 tonny plus 2,5 gr. 
kosztów manipulacyjnych. 
Zaznaczyć należy, że gdyby Su. 
rówka była zupełnie zwolniona od 
cła, to przy przywozie przez gra- 
nicę lądową koszty manipulacyjne 
wyniosłyby 36 gr. od tony. Utrzy- 
manie więc tych 5% cła daje im. 
porterowi faktycznie korzyść 8,5 
gr., kićrej nie mieliby eni, gdyby 
nastąpiio całkowite zwolnienie od 
cta. 


RESET) 


iw vds Ao 


Konkurencje Olimpijskie 


Olimpiada robotnicza w Ant- 
werpii odbędzie się we wszystkich 
znanych nam konnrencjach. W 
Antwerpii zobaczą Polacy konku- 
rencje nieznane jeszcze u nas, lub 
nie traktowane sportowo. Odbę- 
dzie się turniej gry Dasse-pelotte, 
przypominającej jednecześnie te- 
nis i hokiej na trawie. W konku- 
rencjach lekkoatletycznych odbę- 
dzie się rzut piłką lekarską, trak- 
tcwaną u nas jako pomoc przy 
nauce rzutów. Oryginalną konku- 
rencją będzie przeciąganie liny, 
która odbędzie się w dwu wagach. 
Drużyna składa się z 6 zawodni- 
ków. W pierwszej kategorii znaj- 
dą się drużyny ważące ponież 450 
kg., w drugiej powyżej 450 kg. 
Spodziewać się należy drużyn wa- 
żących ..ponad 600 kg. Z innych 
nieznanych konkurencyj wymie- 
nić należy jazdę figurową na ro- 


werach, sztafety kajakowe i wre- 
szcie znany tylko na boiskach ślą- 
skich palant. 

Na czoło Olimpiady wysunie się 
niewątpliwie turniej piłkarski, do 
którego, jak zresztą do wszystkich 
gier zespołowych, każde państwo 
może zgłosić 1 drużynę. 

W grach sportowych odbędzie 
się turniej szczypiorniaka, koszy- 
kówki i siatkówki dla mężczyzn, 
i koszykówki dla kobiet. 

Lekka atletyka mężczyzn. Szta- 
fety 4x100, 4x400, 400. -+ 300 + 
200 -+ 100, 800 4+- 200 + 200 + 
400. 


100, 200, 400, 800, 1500, 5 km., 
10 km., mały maraton 25 km., 
marsz na bieżni 10 km. 110 i 400 
płotki. 

Wzwyż, wdół, tyczka, trójskok, 
kula, dysk, oszczep, młot. 

Pięcio i dziesięciobój. 


Poziom Olimpiady Robotniczej 
Jakie szanse mają nasi zawodnicy? 


Przygotowania do Olimpiady 
są coraz intensywniejsze. Już w 
ciągu najbliższych tygodni odbę- 
dą się spotkania eliminacyjne, z 
których wyłoni się skład robotni- 
czej reprezentacji Polski. 

Jakie szanse mają nasi zawod- 
nicy, o tym trudno powiedzieć w 
każdej gaięzi sportu np. w piłce 
nożnej, w grach sportowych, w 
zapasach albo boksie. Bo w cią- 
gu ubieg!eeo sez*ru nie mieliśmy 
robotniczych międzypaństwowych 
spotkań, których wyniki mogą nas 
zorientować, kto, w jakiej konku. 
iencji jest dla naszcj reprezenta- 
cji groźnym przeciwnikiem. W tej 
chwili najważniejsze dla nas jest, 
do jakich spotkań na Olimpiadzie 
trzeca zrobić maksimum wys tut. 

Pewną orientację mogą dać 
najlepsze wyniki robotnicze w lek- 
koalieiyce. Naeczele większości 
konkurencyj kroczą zawodnicy 
Z. S. R. R .i Finlandii. ZSRR nie 
bierze udziału w Olimpiadzie. Dla 
informacji jednak podajemy naj- 
lepsze zcszioroczne wyniki: 

100, 200 i 400 m Ljolko 10,6, 
21,6; 49,3. 800m Denisow 1.6,6. 


1500 s. Znamienski 3.57,9. 5000 s. 

prassi 14.38,3; w dal Ljulko 
7,15; w zwyż Kowtun 1,94; tycz- 
na Ozohn 4,19 ;dysk Ljakow 49,76 
kula 15,26; oszczep Szeludiakow 
66,30. i t 

Najgroźniejszymi przeciwnika- 
mi w lekkoatletyce na Olimpiadzie 
będą niewątpliwie zawodnicy pół- 
nocy Europy ,a w szczegó!r.śc: 
robotniczej Finlandii, . których 
klasa przewyższą nawet naszą 
państwową reprezentację w Ber- 
linie. 

100 m Bonille (Fr.) 10,4; 200 
m Amudsen (Nor.) 22,2; 400 m 
Oedegaard (Nor.) 51,1; 800 m 
Lepanen (Fin.) 158,3; 1500 m R. 
Salmi (Fin.)  4.02,9; 
Salmi (Fin.) 15.09,4; 10.000 mtr. 
Peltomäki 31.35,2; dysk Aarsnes 
(Norw.) 43,69; kula Elo (Fin.) 
14,65; oszczep Rantavaara (Fin.) 
67,07; trójskok Sarola (Fin.) 14, 
39. 

Na tle takich wyników możli- 
wości nasze na zdobyce perwsze- 
go mejsca w lekkoatletyce są zui- 
kome. 


5000 m V. |k 


Kobiety. 4X100, 200 + 50 -+| Dla uczczenia pamięci nieza- 


50 + 100. 

100, 200, 60 płotki, wdal, wwyż, 
dysk, kula, oszczep. 

Boks, turniej indywidualny w 8 
wagach. 


Ciężka atletyka podnoszenia 
ciężarów, “alka grecko-rzymska i 
wolno-amerykańska. 

W sportach wodnych odbędzie 
się pełny program pływacki, sko- 
ki i zawody kajakowe. 

Kołarstwo. Na szosie 150 km. 
indywidualne, 50 km. drużynowa, 
drużyna składa się z 4 zawodni- 
ków. Na torze 1 km., 10 km., 20 
km. € km. drużynowo po 4 zawod- 
ników i bieg godzinny amerykań- 
ski. 

Gimnastyka. Dziesięciobój dla 
mężczyzn i sześciobój dla kobiet. 
Mistrzostwa indywidualne, na po- 
ręczach, drążku i koniu. 
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SZTAFETA ROBOTNICZA 


Ulica dr. Jerzego Michałowicza 


stąpionego organizatora sportu ro- 
botniczego, RKS Skra zwróciła się 
do Zarządu miejskiego w Warsza- 
wie z wnioskiem o przemianowa- 
nie ulicy Okopowej na ulicę dr. 
Jerzego Michałowicza. 

Przy obecnej ulicy Okopowej 
mieści się RKS Skra. W klubie 
tym dr. Jerzy Michałowicz rozpo- 
czął pracę nad budową, nieznane- 
go przed nim, robotniczego ruchu 
sportowego w Polsce. 


Sportowcył 
szykujcie się 
do Olimpiady 
Robotniczej 

w Antwerpii 


„Pracująca Warszawa 
do pracującej Gdyni" 


Pod tym hasłem, jak zapewne 
już czytelnicy wiedzą, Robotnicze 
Towarzystwo Turystyczne „Przy- 
jaciele Przyrody“ zorganizowało 
pociąg popularny do Gdyni. W 
wyjeździe pociągiem tym wzięło 
udział ok. 500 osób. 


Na dworcu w Gdyni wycieczkę 
powitali nasi towarzysze gdyńscy 
z milicją na czele. Po ulokowaniu 
się na kwaterach rozpoczęto 
zwiedzanie portu motorówkami, 
Uczestnicy zwiedzili dokładnie 
wszystkie baseny, a następnie 
port handlowy, węglowy i pasa- 
żerski. Z wielkim zainteresowa- 
niem oglądano potężne dźwigi, 
zastępujące pracę setek robotni- 
ów. Świeżo przybyły do Gdyni 
motorowiec „Piłsudski“ swoim 
pięknym wyglądem budził po- 


wszechne zainteresowanie. 


W porcie wojennym, do którego 
udała się następnie wycieczka, 
zwiedzono kontrtorpedowiec „Wi- 
cher“, a następnie przyglądano 
się wejściu do portu nowego okrę- 
tu wojennego „Grom“, który po 
raz pierwszy przybył do Gdyni. 
Wieczorem tegoż dnia odbyła się 


wieczorrnica, urządzona przez to- 
warzyszy gdyńskich, niestety, 
wskutek katastrofalnej burzy z 
niezbyt dużą frekwencją. 


Drugi dzień poświęcono na 
przejazd okrętem na Hel przy 
pięknej pogodzie, odpoczynek na 
plaży i kąpiel w mozru. + 

Jako charakterystyczhe dla sto- 
sunków gdyńskich było zatrzyma- 
nie kilku milicjantów, witających 
wycieczkę i stała „asysta“ 2-ch pa- 
nów w granatowych mundurach, 
opiekujących się turystyką robot- 
niczą. 

Ogólny- rezultat wycieczki u 
znać należy za pomyślny, a uczest- 
nicy wynieśli silne przeżycia i za- 
chowają piękne wspomnienia. Ża- 
łować należy, że jeszcze mała licz- 
ba robotników poznała piękno 
morza, potężny rozwój portu 
gdyńskiego i życie robotników w 
Gdyni. 

Naszym towarzyszom gdyńskim 
z ttow. Rusinkiem i Zakrzewskim 
na czele za ich kłopoty i starania 
dla wycieczki należy się serdeczne 


| podziękowanie. 


BAEENT TYDZ TRAC WY KSZO ZAAKCEPTOWANA IO KOSOWA PYT ZE PKS O OKRE TATW 


Swietny interes 


Do westibulu wykwintnego ho. 
telu „Royal“ w Charleston wcho- 
dzi elegancki mężczyzna. 

— Czy mogę otrzymać aparta- 
ment? 

— Do usług szanowego pana. 
Trzy, pokoje z łazienką na. I pię. 
trze. 

-— Dobrze, proszę kazać wnieść 
moje walizy. 

) sx 

W sobotę zapukano do drzwi 
zamożnego gościa. To pokojowy 
przyniósł rachunek. Gość przelot- 
nie rzucił okiem na papier i na 
dość wysoką cyfrę, wyciągnął 
książeczkę czekową, wypełnił czek 
i podał służącemu. Pokojowy za- 
wahał się. 

— Przepraszam, ale kasjer każe 
przyjmować tylko gotówkę. 

— Gotówki nie mam — odpo- 
więdział p. Webbs. — Kasjer o- 
trzyma ją w banku. 

* 

Czek był dobry, a wywiad w 
banku co do właściciela rachunku 
wypadł jak najlepiej. Toteż gdy 
p. Webbs po południu przechodził 
przez hall, dyrektor hotelu w go- 
rących słowach przepraszał go za 
nieporozumienie przy płaceniu ra- 
chunku i składał całą winę na ubo 
lewania godny nietakt pokojo- 
wego. 

— Wszystko w porządku — u- 
śmiechnął się laskawie p. Webbs. 
— jestem pierwszy raz w waszym 
notelu, a zatem środki ostrożności 
są zrozumiałe. W dzisiejszych cza 
sach nie jest się nigdy dość prze- 
zornym... Hm, prawda, chciałbym 
zapytać pana o coś: Czy może mi 
pan polecić tu jakiegoś dobrego 
jubilera? 


| — Naturalnie. Sander i S-ka, za 


raz na rogu. Najstarsza u nas fir- 
ma. 

— Dziękuję. . 

Mr. Webbs uprzejmie uchylił ka 
pelusza i znikł za obrotowymi 
drzwiami. 

w 

P. Webbs oglądał pierścionek 
ze wszystkich stron. 

— Cena? 

— Dwa tysiące dolarów — od. 
powiedział jubiler. — Jest to czte- 
rokaratowy brylańt gwarantowa- 
nej czystości. 

— Pięknie — zadecydował 
Webbs po niejakim 
Kupię pierścionek. 

Twarz jubilera rozpromieniała, 
ale natychmiast zmarszczyła się, 
gdy kupujący zapłacił czekiem. 

— Przepraszam — rzekł nie- 
śmiało —- ale nie mam przyjemno- 
ści znać szanownego pana... dla- 
tego prosiłbym może o gotówkę. 

— Nie mam zwyczaju nosić 
przy sobie gotówki — tłomaczył 
łagodnie p. Webbs. — Może pan 
zasięgnąć informacji w banku. 

— Trochę za późno, o tej porze 
banki są już zamknięte. 

— W takim razie proszę za- 
dzwonić do hotelu. Dyrektor pana 
upewni. 

Jubiler z kwaśną miną poszedł 
do gabinetu, aby  zatelefonować. 
Ale wrócił rozpromieniony. 

— Załatwione, przyjmuję czek. 
I proszę mi nie brać za złe... 

— Nic podobnego— przyjażnie 
odpowiedział klient. — To zrozu- 
miałe. W dzisiejszych czasach 
trzeba być ostrożnym. 

Pan Webbs wychodzi ze sklepu 
z uprzejnmym uśmiechem i pier- 


p. 
namyśle. — 
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ścionkiem w kieszeni, żegnany naj 
piękniejszymi komplementami ze 
strony jubilera. 

AOP 

W pół godziny póżniej w firmie 
Sanders i S-ka zadzwonił telefon. 
Jubiler podniósł słuchawkę. 

— Hallo, kto mówi? Greenberg? 
Dzień dobry. Co słychać?  Przy- 
niesiono panu pierścionek za 800 
dolarów. No i co, po co mi pan o 
tym donosi? Cooo? Cztery kara- 
ty bez skaz? Naturalnie, że to mój 
pierścionek. Na miłość boską, 
Greenberg, kochany, drogi Green- 
berg! Zatrzymaj tego człowieka, 
to jest oszust, wpakował mi bez- 
wartościowy czek. Wyszedł już? 
Muszę natychmiast iść po policję, 
zanim łotr ulotni się. Do widzenia, 
Greenberg! 


+3 

* 
Policja przybyła w momencie, 
gdy p. Webbs pakowat waiizy. 


Detektyw zapytał ostro: 

— Pan kupił w.firmie Sanders i 
S-ka pierścionek za 2000 dolarów 
i zaraz u Greenberga sprzedał za 
800 dolarów. Czy tak? 

— Tak—odpowiedział p. Webbs 
bez zmieszania. 

— Niech pan doda, że zapłacił 
pan za pierścionek czekiem bez 
pokrycia — ciągnął dalej agent. 

— Nie, czek jest dobry, proszę 
się dowiedzieć u hotelarza... 

— I tego pan z pewnością na- 
brał. Nie powie pan przecież, że 
dobrym czekiem zapłacił 2000 do- 
larów, aby zaraz sprzedać za 800. 
Jak pan to wytiumaczy? 

— Poprostu. Muszę natych- 
miast wyjechać i potrzebuję go- 
tówki. Ponieważ banki są zam- 
knięte... 

Detektyw szydził: 

— Ha, ha! Banki są zamknięte! 
Ma pan pecha. To pański trick, 
oszuście, Zawsze pewnie wkręca 


M M m M 


pan swoje czeki, w chwili, gdy 
banki są zamknięte. Aresztuję pa- 
na za oszustwo czekowe. Proszę 
za mną. 

Aresztowany z całym spokojem 
sięgnął po kapelusz. 

— Dobrze, idę. Ale zwracam pa 
nu uwagę, że za bezprawne aresz- 
towanie będę dochodził odszkodo- 
wania. jeżeli bowiem zaraz nie 
wyjadę, stracę interes wartości 
najmniej... 

—- Dalej, naprzód! Opowie to 
pan inspektorowi — przerwał bru 
talnie agent. 


sk k 


x 

Doradca prawny składał spra- 
wozdanie firmie Sanders i S-ka. 

— Troszeczkę się pan wtedy po 
śpieszył, drogi przyjacielu. Jedy- 
nie na podstawie podejrzeń nie 
można kazać człowieka przytrzy- 
mywać. Jak pan wie czek miał po 
krycie, ale pana Webbs zatrzyma- 
no około trzech dni. Udowodnił w 
swej skardze, że na skutek aresz- 
towania stracił sposobność do 
przeprowadzenia interesu, który 
by przyniósł mu w zysku 10.000 
dolarów. Nadto poszkodowany do 
magał się wynagrodzenia za obra 
zę czci w wysokości 10.000 dola- 
rów, razem została przysądzona 
suma 20.000 dolarów odszkodowa 
nia. Niestety, nie ma rady... 

* w 
Ls 

W hallu Hotel Palace w Los 
Angeles. Dyrektor podbiega do 
pana Webbs: 

— Stokrotnie przepraszam za 
nieporozumienie z uregulowaniem. 
rachunku. Naturalnie, czeki pana 
przyjmiemy w każdej chwili. 

— Nic nie szkodzi. Jestem. u 
was po raz pierswzy. Musicie być 
w dzisiejszych czasach ostrożni. 


Drobnostka. Ale, ale, czy może mi 


pan wskazać adres zaufanego ju- 
bilera? Tłum. K. L 


Z ulicą tą związane są początki 
jego pracy. Cieszący się najgorszą 
w Warszawie sławą plac Nędzy 
zamieniony został, dzięki jego ini- 
cjatywie, na boisko sportowe, na 
którym wychowało się tysiące 
sportowców robotniczych. Kiedy 
dr. Jerzy Michałowicz zaczął or- 
ganizować ZRSS odszedł z ul. O- 


kopowej, zajął się sportem robot- 


niczym w całej Polsce. Po jego 
śmierci duch jego wróci znów na 
obecną ulicę Okopową. Przy tej 
ulicy stanie Robotniczy Instytut 
Kultury Fizycznej im. dr. Jerzego 
Michałowicza. 

Z ulicą tą związany był dr. Je- 
rzy Michałowicz za życia i po 
śmierci. Słusznem jest, żeby ulica 
ta nosiła jego imię. 


Znowu atak 


Dnia 6 b. m. ukazała się notat- 
ka w „Expressie  Ilustrowanym'*, 
w dziale sportowym, omawiająca 
sprawę nieprzybycia T. S. „Ju- 
trzenka* Tarnowa do Nowego 
Sącza celem rozegrania zawodów 
z tamtejszą drużyną K.P.W. „San- 
decja*, w której zarzuca się, że 
T. S. „Jutrzenka“ nie przyjeżdża 
do Sącza z tytułu kalkulacji ma- 
terialnej lub.t. p. i woli przegry- 
wać przez valkowery. Opinia ta 
nie zgadza się z rzeczywistością, 
gdyż wszędzie i zawsze T. S. „Ju- 
trzenka* wyjeżdżała. 

Prawdę jest, że przez przeciąg 
dwóch sezonów nie wyjeżdżano 
do Sącza, gdyż nie było zapewnio- 
ne bezpieczeństwo dla przyjeżdża- 
jącej drużyny, lecz ostatnio po o- 
trzymaniu zapewnienia bezpie- 
czeństwa ze strony kierownictwa 
Sandecji, byliśmy w najlepszym 
zamiarze wyjechać do Sącza, lecz 
zostaliśmy zaskoczeni, dowiadując 
się, że zniżek kolejowych Towa- 
rzystwo nasze nie otrzyma. Z tego 
powodu przyjazd do Sącza był 
znów niemożliwy, biorąc pod u- 
wagę położenie klubu robotnicze- 
go na prowincji, nie mającego 
prawie żadnych dochodów, który 
wegetując materialnie, walczy o 
egzystencję. 

Przy tej sposobności zapytuje- 
my Okręgowy Urząd W. F.i P.W. 
w Krakowie, na jakiej zasadzie i 
z jakiego tytułu Towarzystwo na- 
sze wyłączono z pod ulg przy 
zniżkach kolejowych? 

Czy doprawdy Towarzystwo na- 
sze, skupiające wokoło siebie oko- 
ło 500 młodych ludzi pracy, z któ- 


rymi uprawia sport, jest towarzy- | 


stwem zaliczonym do drugiej ran- 


i? 
gi? 

Czy sport uprawiany przez ro- 
botnicze towarzystwo przynosi 


mniej korzyści dla sportowca? 

Ośmielamy się głośno zapytać 
P. W. i W. F., jakie jest jego zda- 
nie przy traktowaniu tej sprawy ?, 

Czekamy na odpowiedź! 

Działalność nasza nie przynio- 
sła, ani też nigdy nie przyniesie 
szkody sportowcom, pomimo, że 
jesteśmy częścią składową. ruchu 
robotniczego i dlatego żądać. mu- 
simy traktowania nas na równi z 
innymi klubami. 

T. S. „Jutrzenka“ w Tarnowie, 


Siła przyłącza się do 
Z. R. 5. 5. 


Toczą się obecnie rozmowy 
przedstawicieli S1. RSKO z robot- 
niczą organizacją  kulturalno-o- 
światową „Siła“ na Śląsku cie- 
szyńskim, w sprawie przystąpie- 
nia kół sportowych Siły do ZRSS$. 
Kół sportowych liczy siła około 
30. Praco jednak w nich, dzięki 
brakowi sił fachowych, nie jest 
zorganizowana. Śl. RSKO chcąc 
pomóc Sile w tym kierunku, przy- 
dzielił instruktorów, którzy ćwi- 
czą gimnastykę według wzorca o. 
limpijskiego. Współpraca Siły z 
ZRSS-em przyniesie obustrogne 
korzyści. Rozszerzy się sport ro- 
botniczy na Śląsku cieszyńskim 
(dobrzy narciarze) i jednocześnie 
powiększą się szeregi Siły. 

We lwowskiej lidze okręgowej 
walczy drużyna piłkarska RKS-u, 
znajduje się ona na 8 miejscu w 
tabeli Liga lwowska liczy 12 klu- 


bów. 


Wiadomości $porto pwe 


Z dnia 
POLITYKA I SPORT 


Hiszpański Związek Kolarski Zae 
wiadomił organizatorów „Tour de 
France“, że hiszpańscy kolarze nie 
wezmą udziału w wyścigu, jeżeh 
uczestniczyć będą 'w nim kolarze 
włoscy i niemieccy, 

DZIEŃ UKRAIŃSKIEGO SPORTU 
WE LWOWIE 


Doroczne święto ukraińskiego spor 
tu pod hasłem „Dzień Ukraińskiego 
Sportowca* odbędzie się w dniu 30 
maja we Lwowie. Święto zapowiada 
się o wiele wspanialej, jak w ubie- 
głych latach. Sam okręg lwowski 
wystawi 1000 sportowców. Sensację 
budzi „zapowiadany mecz dwuch dru- 
żyn ukraińskich central spółdziel- 
czych „Centrosojuzu* z „Masłosoju- 
zem“. Na czele drużyn stoją dyrek- 
cje tych organizacyj. 


KAJAKIEM Z POLSKI DO TOKIO 


Dr. Wacław Korabiewiez, który — 
jak wiadomo — odbył w 1934 r. wraz 
z małżonką podróż na kajaku z Pol- 
ski Prutem przez morze Czarne, Bos- 
for, dokoła Małej Azji, następnie 
przez Zatokę Perską i rzekami indyj- 
skimi do Delhi — przebywa obecnie 
w Gdyni. przygotowując się do no- 
wej wyprawy. Tym razem dr. Ko- 
rabiewicz ma zamiar udać się kaja- 
kiem na Olimpiadę w Tokio przez 
Indię, Sjam i Chiny. Do Tokio dr. 
Korabiewicz ma przybyć w okresie 
Olimpiady w 1940 r. Po Olimpia- 
dzie dr. Korabiewicz projektuje dal- 
szą podróż kajakiem przez wyspy ar- 
chipelagu do Australii. 


KAŻDY PIŁKARZ OTRZYMAŁ 
WŁASNY SAMOCHÓD 


Piłkarski puchar Francji zdobyła 
drużyna Sochaux, bijąc w finale Ra- 
cing.Club ze Strasburga 2:1. Opieku 
nem drużyny Sochaux jest słynny fa- 
brykant samochodów Peugot, któ- 
rego fabryka zresztą mieści się w 
Sochaux, Przed decydującym, me- 
czem oświadczył on drużynie, że Je- 
żeli jego klub wygra, każdy z gra- 
czy otrzyma od niego w prezencie 


samochód. Nie przypuszczano, że 
słynny fabrykant ma zamiar dotrzy- 
mać obietnicy. Tymczasem, gdy dru- 
żyna powróciła do rodzinnego mia- 
sta, przed dworcem stało 15 samo- 
chodów, które otrzymali nie tylko 
gracze drużyny, ale również i rezer- 
wowi. 


Piika nożna 


ODROCZENIE PIŁKARSKICH 
MISTRZOSTW WARSZAWY, 
DO 27 B. M. 


Piłkarskie n 04 
między mistrzami grup, które miały 
się rozpocząć już 28 b. m, zostały 
jednak odroczone w tym celu,aby dać 
możność podokręgowi radomskiemu i 
robotniczemu wyłonienia mistrza. w 
Skarżysku odbędzie się decydujące 
spotkanie 23 b. m. Granat — Proch, 
a w Warszawie Znicz — Sarmata. 
Pierwszy mecz międzygrupowy odbę- 
dzie się w czwartek 27 b. m. na bo- 
isku Skry o g. 17 między Polonią i 
Okęciem. 


TRZY PORAŻKI I JEDNO 
ZWYCIĘSTWO W BERLINIE 
W Berlinie odbył się międzynaro- 

dowy turniej bokserów policyjnyh 'z 
udziałem 4-ch zawodników polskich. 
Polacy odnieśli jedno zwycięstwo i po 
nieśli trzy porażki. ; 
W wadze lekkiej Garecki przegrał 
berlińczykiem Krage. 
K W wadia średniej Schellin pokonał 
Kurkę i Florysiaka, zajmując pierw- 
sze miejsce w tej wadze. 

W wadze ciężkiej Piłat pokonał ber 

lińczyka Sendla, 


Tenis 


PORAŻKI TENISISTÓW 
W PARYŻU 

W dalszym ciągu tenisowych mi- 
strzostw Francji Jędrzejowska z Noel 
przegrały z Ingram, Dearman 5:7, 
3:6, a w mixcie Jędrzejowska. z 
Farguarsonem przegrali z Mathieu 
Petra 4:6, 5:7. 


POZZO O OO "oc 
Odbito w dsukarni Sp. Nakładowo Wydawniczej „Robotnik“, Warszawa, Warecka le.s, 


